
P T .B iM jo te k 't  j ng t« i u r t »% .  88 CST.USSO Lw ó w . wtorgk 16 kwietnia 1935 Rok 125

GAZEWl LWOWSKA
wychodzi każdego powszsonśegc- dnia popołudniu
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Cany pranumaratyi
Wa Lwowie bez dorę- 

jz e a i-  do domu . mies. zł. 2 '—, kw art 6*— 
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Za granicą . . . .  miea zł. 5 * —, kwtr* 15*—
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LW ÓW , UL. ZIMOROWICZA 15 1. p.

C E N A
NUMERU

1 0 s r .

Ceny ugłoszaAil
Za 1 w iem . uD Isietr. (6*1, cm. szer.) w zvykłych o  ucze
niach g r . M , w i adesmnei i w rekrologr h g r . M > w kronice, repertuar, dział gospodarczy, rai... w. tekście 
a r .  ł l ,  pod nagłówkiem na pierwszej . b „nie z ł. T -■  Za 
jedno słowo w drobnych ogłoszeniach g r . 11,  kupne 
1 sprzedał słowo g r . U , matrymonialne, "ircsnondende. 
prywatne słow o g r . ze, d la  p oszu ku jący ch  p racy  ir 1. 
Z zastrzeleniem  m iejsc U  p rc . Zagranice. o  n  prc. drożej

Listy należy frankować. — Reklamacje 
otwarte wolne od opłaty. 

Rękoplaów uadeałanycb nie zwraca aię.

Wyniki konferencji w Stresie.
Sprawa Austrji. — Pakt letniczy. —  Zbrojenia Niemiec.

LWÓW W CYFRACH.
Nakładem gminy król. stoł. miasta 

Lwowa ukazuje się kwartalnik staty* 
styczny p. t.: „Lwów w cyfrach'4.
Wprawdzie cyfry mają w sobie wiele 
momentów odstraszających przeciętne 
go  czytelnika, ale jednak uważamy, 
że z cyframi, zawartemi w rzeczowem 
wydawnictwie winien od czasu do czas 
su, przynajmniej powierzchownie, za* 
znajomić się każdy interesujący się 
życiem swego miasta Lwowianin. By 
mu ułatwić w drobnej części te prace 
umeszczamy niniejszy artykuł.

Wynosi tedy powierzchnia Wielkie 
go Lwowa 6.346 ha; jest w nim mie* 
szkalnych domów 14.000 a jego lad* 
ność wynosiła z końcem roku 1934 —■
316.000 osób. Zawiera się przeciętnie 
we Lwowie trzysta małżeństw miesię* 
cznie, rodzi się około 400 dzieci a z ja* 
kich 300 osób umiera. Gościło nasze 
miasto w ubiegłym roku 17.000 przy* 
jezdnych, z czego 16,000 pochodziło z 
Polski a reszta z zagranicy; byli lu* 
dzie z Ameryki, Azji i Afryki.

Niestety nie wszystkich mieszkań* 
ców naszego miasta cechuje bezwzglę 
dna uczciwóść. W czwartym kwartale 
minionego roku doniesiono władzom
0 popełnieniu 6.600 przestępstw. Are* 
Sztowano 1.416 osób, w tem 1.141 męz 
czyzn i 275 kobiet. 48 wyouchło w 
tymsamym okresie czasu pożarów.

Jesteśmy, jak widać z ostatniego ze* 
szytu kwaltalnika, miastem wcale żar* 
łocznem i to mięsożernem. W  grudniu 
ubito w naszej rzeźni 1.630 sztuk 
krów i huhai, 482 sztuk jałownika, 
2.780 cieląt, 5.523 trzody chlewnej, 40 
koni i tylko jednego barana. W  tym 
sam  ̂m miesiącu dowieziono z prov in 
cji około 100.000 kg. mięsa wołowego,
60.000 cielęcego, 30.000 wieprzowego i
5.000 baraniego.

W ody zużywał Lwów miesięcznie 
przeszło sześć miljonów hektolitrów. 
Tramwaj lwowski przyniósł w ciągu 
ostatniego kwartału dochodu półtora 
miljona zł., przewiózłszy prawie 8 
milj. ludzi i ujechawszy prawie dwa 
miljony wozokilometrów.
' Interesuje w dzisiejszych ciężkich 

czasach dział opieki społecznej. Mamy 
sześć miejskich ochronek chrześcijań* 
skich, w których w czwartym kwarta 
le ubiegłego roku przebywało 550 
dzieci. Ubogim udzielono 7,219 wsparć 
W  miejskich zakładach dla nieuleczal 
nych i w zakładach pokrewnych orze 
bywało w. czwartym kwartale 500 o* 
sób. W  przytulisku Braci Albertynów 
korzystało z noclegów w tymże kwar* 
tale 1 055 osób; w przytulisku Sióstr 
Albertynek 960 osób; w miejskiem 
Schronisku dla bezdomnych kobiet 
124 osób.

Zawiera kwartalnik pozatem liczne
1 szczegółowe dane z zakresu opieki 
społecznej, opieki nad dzieckiem, za* 
chorowań, pogotowia ratunkowego, 
urządzeń sanitarnych miejskich i mifj* 
skiego zakładu badania artykułów 
spożywczych. Mamy Tam podane ce< 
ny najważniejszych artykułów żywno 
ści i gospodarstwa domowego; dane 
co do ruchu budowlanego, finansów 
i kredytu, przemysłu i handlu. W  mar 
twych kolumnach tysięcznych cyfr od 
żywa życie naszego miasta we wszyst 
kich jego przejawach. Stąd kolumny 
te są prawdziwie ciekawe i poucza* 
J ? c e .  Bul

IW9UJCZ-ZBR0J
Zł. 153 ryczałt 3-tygodnlowy
_____________ Ż ą d a jc i e  prosp e któ w .

Stresa, 15 IV. (PA T.) Konferencja 
w Stresie zakończyła się w niedzielę. 
Oficjalnie ogłoszony komunikat brzmi

Przedstawiciele rządów Włoch, 
Francji i Anglji zbadali w Stresie ogól 
ną sytuację europejską. Po rozważę* 
mu następstw tej sytuacji przedstawi* 
ciele trzech rządów;

1)zgodzili się co do wspólnej linji 
postępowania w toku dyskusji, jaka 
nastąpiła nad odwołaniem się 1 raneji 
do Rady Ligi Nar.

2) uzyskane informacje umocniły ich 
w przekonaniu, że należy prowadzić 
rokowania, zmierzające do pożądane* 
go rozwoju bezpieczeństwa w Euro* 
pie Wschodniej.

3) przeprowadzili ponownie zbada* 
nie sytuacji Austrji i potwierdzili de* 
klarację angielsko*francusk*włoską z 
17 lutego i 29 września 1934 r. mocą 
której rządy uznały, że konieczność 
utrzymania ni. podległości i integral* 
ności Austrji w dalszym ciągu ożv* 
wiać będzie ich wspólną politykę.

Powołując się na protokół francu* 
sko * włoski z 7 stycznia 1935, oraz 
na deklarację francusko angielską z 3 
lutego 1935 r., w których ustalono de 
cyzję konsultacji na temat środków, 
jakie mogły być przedsięwzięte, gdy* 
by integralność i niepodległość Au* 
strji była zagrożona, pastanawiają za 
lecić zebranie się ponowne w b. blis* 
kim terminie przedstawicieli wszyst* 
kich rządów wymienionych w trakta* 
cie rzymskim, celem zawarcia układu 
tyczącego się Europy środkowej.

4) w sprawie paktu lotniczego 
przedstawiciele trzech rządów posta* 
nawiają te zasady i tę procedurę, któ* 
re były przewidziane w komunikacie 
londyńskim z dnia 3 lutego i zgadza* 
ją się na aktywne prowadzenie badań 
tej sprawy celem przygotowania trak* 
tatu pomiędzy pięciu mocarstwami, 
wymienionymi w komunikacie londyń 
skim, jak również układów dwustron 
nych mogących mu towarzyszyć.

5) przechodząc do problemu zbrojeń 
przedstawiciele trzech mocarstw przy 
pominają, że komunikat londyński 
przewiduje załatwienie, które miało w 
drodze rokowań z Niemcami zastąpić 
odpowiednie postanowienia części 
piątej traktatu wersalskiego.

Przedstawiciele trzech mocarstw 
rozprawiali w poczuciu swej odpowie 
dzialności nad ostatniem demarche 
rządu niemieckiego, oraz nad sprawo* 
zdaniem, jakie przedstawił min. Simon 
na temat rozmowy, jaką odbył z kan* 
clerzem Rzeszy w tej sprawie.

Paryż. 15. IV. (PAT.) „LTntran* 
siegeant" notuje pogłoskę lansowaną 
W Stresie przez dztenikarzy niemiec* 
kich, iż min. Laval ma być zaproszo* 
ny przez rząd niemiecki do zatrzyma* 
nia się w Berlinie, w czasie podróży 
do Warszawy i Moskwy. Jest to tyl*

Paryż. .15. IV. (PAT.) „Petit Pą|* 
sien" twierdzi, że w sprawie paktu 
wschodniego o nieagresji nie powzię* 
to W Stresie żadnych decyzyj, bo*

P rzed staw iciele  trzech  rząd ów  z ża* 
lem stw ierd za ją , że m etod y  jed n o* 
stro n n eg o  od rzu can ia  trak ta tó w , za* 
stosow ane przez rząd  n iem ieck i W 
chw ili, k ie d y  d ok on an e zosta ły  k ro k i, 
celem  osiągnięcia  za łatw ien ia  spraw y 
z b ro je ń  w d rod ze zgod nych  ro ko* 
Wań, pow ażnie u god ziły  w  zau fan ie  
o p in ji p u bliczn e j do sta łości p o k o jo * 
w ego porząd ku  rzeczy . Z d rugiej sze* 
ro k ie  zasad y n iem ieck iego  program u 
zb ro jeń , k tó reg o  w y k o n an ie  zostało  
p o w ażn ie  p osu nięte  n ap rzód , pozba* 
w iły  w szelk ie j w artości w ysiłk i, zm ie 
rz a ją ce  do ro z b ro je n ia , a rów nocze* 
śn ie zb u rzy ły  nad zie ję , k tó rą  ożyw io* 
ne b y ły  te  w ysiłk i.

Przedstawiciele trzech mocarstw po 
twicidzają mimoto swe głębokie pra*

Oprócz tego komunikatu, rządy An 
glji i Włoch złożyły nast. wspólną de 
klarację, tyczącą się traktatu locarneń 
skiego.

Przedstawiciele Włoch i Brytanji, 
mocarstw, które brały udział W trak* 
tacie locariieńskim tylko w charakte* 
rze gwarantów, uroczyście ponownie 
potwierdzają wszystkie zobowiązania, i 
które na podstawie tego traktatu przy 
padaj a y m  mocarstwom i oświadcza* 
ją swą gotowość wiernego wywiązania 
się z nich, w wypadku gdy zajdzie 
potrzeba. Ze względu na to, że zobo* 
wiązania te zostały zaciągnięte w sto* 
sunku do wszystkich innych państw, 
biorących udział w traktacie locarneń 
skim, ta deklaracja wspólna złożona

Londyn, 15 IV. (P A T ) W  angielskich 
kołach rządowych panuje wyraźne 
zadowolenie z powodu wyników osią 
gniętych w Stresie. Podkreślają tu, że 
nie obarczając Brytanji żadnymi no* 
wemi widocznemi zobowiązaniami — 
Stresa podkreśliła ścisły związek, jaki 
istnieje między Brytanją, Francją i 
Włochami. Ten niewątpliwy wspólny 
front brytyjsko * francusko * włoski 
stanowi doniosły czynnik stabilizacji 
pokoju w F.uropie.

Przemyśl, 16 IV. (PAT.) W  nocy z 
niedzieli na poniedziałek około godz. 
24*tej, 4 zamaskowanych bandytów u* 
zbrojonych w rewolwery wpadło do

ko pogłoska, — pisze dziennik — ale 
nie wydaje się wyłączone, aby pogło* 
ska ta nie mogła być potwiardzona i 
że tego rodzaju zaproszenie może 
otrzymać Laval w czasie swego poby* 
tu w Genewie.

wiem brano pod uwagę nadchodzącą 
podróż Lavala do Warszawy i Mo* 
skwy.

gnienie utrzymania pokoju przez u* 
trwalenie poczucia bezpieczeństwa i 
oświadczają, że w dalszym ciągu pra* 
gną przyłączyć się do wspólnych wy* 
siłków, zmierzających do zmniejszę* 
nia zbrojeń.

6) przedstawiciele trzech mocarstw 
przyjęli do wiadomości życzenia wy* 
rażone przez państwa, których statu* 
ty wojskowe zostały ustalone przez 
trakrary w St. Germain, Trianon i 
Neuilly, a które to życzenia zmierza* 
ją do rewizji ich statutów. Przedstawi 
ciele trzech mocarstw postanowili za 
lecić państwom zainteresowanym zba* 
danie tej sprawy, celem ustalenia dro* 
gą umowną w ramach ogólnych i re* 
gjonalnych gwarancji bezpieczeństwa.

na konferencji w Stresie, w której 
Francja bierze udział, zostanie oficjał 
nie zakomunikowana rządom Niemiec 
i Belgji.

Wreszcie mocarstwa biorące udział 
W konferen ,ji uchwaliły nasi. wspólną 
deklarację,

Trzy mocarstwa, których polityka 
ma na celu zbiorowe utrzymanie po* 
koju w ramach Ligi Narodów, stwier* 
dzają swą wspólną zgodę co do prze* 
ciwstawienia się wszelkimi środkami 
każdemu jednostronnemu odrzuceniu 
traktatów, mogących wytworzyć nie* 
bezpieczeństwo dla pokoju Europy. 
W  tvm celu postanawiają one polegać 
na podstawie ścisłej i serdecznej współ 
pracy.

Specjalne znaczenie nadają angiel* 
skie koła oficjalne deklaracji bn*tyj* 
sko * włosi ,ej co do intencji obu rzą* 
dów wykonania zobowiązań locarneń 
skich w razie potrzeby. Podkreślają 
tu aktualność nocarna wraz z podkre* 
sleniem solidarności trzech mocarstw 
w zwalczaniu zagrażających pokojo* 
wi Europy jednostronnym pogwałcę* 
niom zobowiązań międzynarodowy dh, 
co oceniane jest w tych kołach jako 
poważne ostrzeżenie na przyszłość.

dworu p. Korwina w Juraczkowej ko 
ło Starzawy (pow. Dobromil): Bandy 
ci po steroryzowaniu domownikow 
rewolwerami, rozpoczęli rabunek. Kie 
dy właściciel dworu p. Korwin i ]f* 
den z jego krewnych stawiali bandy* 
tom czynny opór, rabusie zaczęli 
strzelać z rewolwerów. Krewny p. 
Korwina został zabity, sam p. Korwin 
odniósł ciężkie rany. Po dokonaniu 
rabunku bandyci zbiegli.

Zawiadomiono natychmiast policja 
wszczęła natychmiast pościg. Z Prze* 
mvśła oyj cnał r,a miejsce kierownik 
wydziały śledczego dr. Weiss z psem 
policyjnvm.

Krwawe starcia w  Indljach.
Bombaj, 16 IV. (PAT.) Lisczba o* 

fiar zaburzeń w prowincji Agra wyno* 
si według urzędowych obliczeń 19 
osób zabitydh i 50 rarnych. Są to 
ofiary starć między Muzułmanami a 
Hindusami.

Laval zaproszony do Berlina?

o-----

W sprawie paktu wschodniego
nie powzięto żadnych decyzyi.

Deklaracja w sprawie traktatu lokarneńskiego.

Zadowolenie w kolach londyńskich.

Zuchwały napad bandycki na dwór.
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Anastazji 
Jutro; Benedykta 

Wschód sońca 4‘42
Zachód „ 18‘32

T E A TR  W IELKI.
Poniedziałek godz. 17 „Nieboska korne* 

dja“.
Wtorek godz. 17 „Nieboska ko,medja“.
Środa godz 19.30 ,,Oudze dziedko .
Czwartek godz. 20.15 Koncert religijny 

FiUiarmonji lwowskiej.
Piątek teatr nieczynny.
Sobota teatr nieczynny.

T EA TR  RO ZM A ITO ŚCI.
Poniedziałek teatr nieczynny.
W torek godz. 19.30 „Tajemnicze konto .
Środa teatr nieczynny.
Czwartek teatr nieczynny.
Piątek teatr nieczynny.
Sobota teatr nieczynny

K IN O TEA TR Y .
A PO LLO : „Niedokończona symfonja"
A TLA N TIC : „Moskiewskie noce" ł

Harry Baurem i Anną Bellą.
C A SIN O : „Wesoła wdówka".
CH IM ERA : „4 dżentelmenów".
CO LO SSEU M : „Pojedynek kobiet" oraz 

rewja „Wiosna, śmiech i grzech".
G R A Ż Y N A : „Weronika".
KO PERN IK: „Człowiek, który sprzedał 

głowę".
M A R YSIEŃ K A : „Kleopatra".
M U Z A : „Wiosenna parada".
PA ŁA CE: Adolf Dymsza jako „Antek

Policmajster".
P A N : „Wielka parada kolorowanej Mi* 

ckey Mouse".
P A X : „Orlątko" oraz doborowy tygo. 

dnik PATa.
R A J: „Carioca" z Dolores del Rio.
STY LO W Y ; „Pojedynek ze śmiercią' I 

rewja Pilarskiego.
ŚW IT . „Radosna godzina Midkey Mou* 

se“ i „Nowoczesny Robinson Kruzoe".
U C IE C H A : „Pogromcy Indjan" i rewja.

— Teatr Wielki. Dziś i jutro odbędą się 
w Teatrze Wielkim dwa przedstawienia 
szkolne „Nieboskiej komedji". Początek o 
godz. 5*ej popołudniu. — We środę odbę* 
dzie się losowane przedstawienie „Cudze* 
go dziecka" farsy W . Szikwarkina.

— Teatr Rozmaitości. Dziś w poniedzia* 
lek teatr nieczynny. Jutro tj. we wtorek 16 
bm. o godz. 19.30 odbędzie się w Teatrze 
Rozmaitości premjera komedii Bernauera i 
Oesterreichera „Tajemnicze konto . Reży* 
seruje K. Tatarkiewicz.

Komedja A. Cwojdzińskiego „Teorja 
Einsteina" znajdzie się na afiszu bezpośre* 
dnio po świętach w Teatrze Rozmaitości.

— Z Filharmonii lwowskiej. W  czwartek 
18 bm. odbędzie się w Teatrze Wielkim 
koncert religijny pod dyrekcją Feliksa No* 
wiowiejskiego oraz z udziałem Eugenjusza 
Mo Sakowskiego pierwszego barytona ope* 
Ty warszawskiej.

J . Brahmsa oratorjum wielkopostne „Re* 
quiem“ wykonane zostanie w poniedziałek 
15 bm. staraniem Polskiego Towarzystwa 
Muzycznego z udziałem solistów pp. Ireny 
Cywińskiej i Artura Biccio, chórów mie* 
szanych Pol. Tow. Muzycznego i orkiestry 
Filharmionji Lwowskiej. Dyryguje dr. A* 
dam Sołtys.

KOMUNIKATY.

Premjer Sławek o wartości
pożyczki inwestycyjnej.

— Lwowska audycja żołnierska. Dziś o 
godz. 19.35 popłynie do żołnierskich świe* 
tlic na falach eteru audycja ze Lwowa pt. 
„Pochwała stanu żołnierskiego", pióra zna* 
nego lwowskiego literata, Henryka Zbierz* 
chowskiego. Ten trójgłos prozy, poezji i 
piosenki nadany zostanie w wykonaniu 
autora, śpiewaczki operowej p. Celiny Na* 
hlik i chóru Eryana.

— Wspólne Święcone Sokolstwa Iwo w* 
skiego oraz delegatów gniazd kresowych 
postanowione zostało na dzień 4 maja br. 
wieczorem w salach Solooła.Macierzy. Za* 
pisy zamyka się bezwiziględnie w dniu 25 
bm. ze względu na konieczność ustalenia 
miejsc i nakryć, dlatego członkowie wszyst 
kich gniazd powinni się zgłosić z rodzi* 
nami w swych towarzystwach, celem zapi* 
su. Z  uwagi na zgłoszoną już ilość uro* 
czystość zapowiada się jako jedna z wię* 
kszych we Lwowie.

— Z Małopolskiej Straży Obywatelskiej.
Naczelny Komitet Organizacyjny Małopol* 
skiej Straży Obywatelskiej we Lwowie 
wzywa wszystkich członków MSO., którzy 
posiadają oryginalne legitymacje OLO. wy 
dane w roku 1920 celem zarejestrowania
i ewentualnego nadania tymże Krzyża, wy* 
dać się mającego przez Kapitułę „Małopol* 
skich Oddziałów Armji Ochotniczej". Se* 
kretarjat urzęduje codziennie od godziny 
9—14 i od 18—19 przy ul. Chorążczyzny 
5, p. II.

— Colosseum. Dziś zaprezentuje zespół 
rewjowy kina Colosseum rewję pt. „Wio* 
sna, śmiech i grzech" w wykonaniu pierw* 
szorzędnego zespołu z udziałem najlepsze* 
go humorysty Polski Władysława Waltera, 
Ireny Skwierczyńskiej, B. Gilewskiej, E. 
Zayendy, K. Ostrowskiego, J . Bielawskie* 
go, B. Relskiej, rewelersów oraz baletu. Na 
ekranie film pt. „Pojedynek kobiet".

Warszawa, 15 IV. (PAT.) W  związ 
ku z otwarciem w dniu 10 kwietnia b. 
r. subskrypcji na 3 proc. Pożyczkę 
Inwestycyjną przedstawiciel PAT*a 
zwrócił się do szefa Rządu, pana 
Premjera Sławka z prośbą o v,’ypowie 
dzenie kilku uwag co do zadań poży* 
czki i co do motywów, któremi kie* 
rował się Rząd, gdy ją uchwalał.

— Pożyczka inwestycyjna —oświad 
czył p. Premjer — została przygotowa 
na i przedłożona Izbom Ustawodaw* 
czym do uchwalenia przez Rząd mego 
poprzednika prof. Leona Kozłowskie* 
go. Pan Minister Skarbu wyjaśnił ju2 
jej przeznaczenie, a warunki samej po* 
życzki są znane z ogłoszeń. Ze swej 
strony mógłbym dodać tylko parę u* 
wag natury ogólnej.

Wiem dobrze, że Polska nie jest 
Państwem najbogatszem — że wprost 
przeciwnie, w okresie rozpoczynają* 
cego się światowego przesilenia gospo 
darczego, Polska nie posiadała nagro* 
madzonego zapasu własnych bogactw, 
któreby jej ułatwiały przetrzymanie. A 
jednak okazaliśmy się odporniejsi i 
twardsi od wielu zasobniejszych od 
nas. Proszę Pana — tak samo poje* 
dynczy człowiek, jak i zbiorowość, 
jak i organizacja państwa nie wtedy 
ujawniają swoją wartość, gdy wszyst* 
ko idzie łatwo i gładko. Dopiero na* 
potykane trudności, a nadewszysrtko 
postawa, w jakiej się do walki z ni* 
mi staje, pozwalają na prawidłową 
ocenę. W  dziedzinie zjawisk gospo* 
darczycjh, tak samo jak i we wszyst* 
kich prawie innych, wola człowieka 
przesądza o wynikach częściej, niż to 
się wydaje.

— Jak mam to rozumieć?
— Proszę Pana, czy sam Pan kie* 

dyś nie uważał za rzecz prawdopodo* 
bną, że kryzys gospodarczy może wy* 
wołać kryzys zaufania? I co Pan dziś 
widzi? Czyż w miarę zwiększania się 
trudności nie pogłębiało się w społe* 
czeństwie zrozumienie i przeświadczę* 
nie, że tylko ta twarda, ale przewidu* 
jąca i rozważna polityka, jaką prowa* 
dziły wszystkie kolejne rządy w okre 
sie kryzysu może nas zabezpieczyć w 
tych warunkach od następstw jeszcze 
gorszych.

To też społeczeństwo dawało i po* 
lityczne i materjalne podtrzymanie 
pracy, którą musiało prowadzić Pań* 
stwo.

na*To zespolenie wysiłków, było 
szym egzaminem.

Sądzę, że te doświadczenia dotych* 
czasowe stworzyły dostateczne chyba 
podstawy do tego, by rozpisana Po* 
życzka Inwestycyjna spotkała się ze 
zrozumieniem i zaufaniem.

— Jakiego ustosunkowania się spo* 
łeczeństwa do pożyczki spodziewa się 
pan premjer?

— Spodziewam się ze strony społe* 
czeństwa współdziałania.

Zdaje się, że co do wartości pożycz 
ki, jako papieru, onpinja jest jednolita, 
że będzie to dobry papier wartościo* 
wy.

Ale ta strona pożyczki mniej mnie 
obchodzi. Interesuje mnie zawsze nie 
materjalny, bardziej czy mniej docho 
dowy interes jednostek, lecz znaczenie 
ogólnopaństwowc, powiedziałbym: 
znaczenie moralne posunięć gospodar* 
czych i politycznych.

Sumy osiągnięte z pożyczki pozwo 
lą na częściowe choćby zatrudnienie 
pozbawionych pracy i na wykonanie 
robót stwarzających nowe warsztaty, 
albo usprawniających życie gospodar 
cze na przyszłość. Służyć więc będą 
interesowi ogólnemu, to też udział 
subskrypcji zarówno wszystkich 
warstw społecznych, jak i grup gospo 
darczych powinien być traktowany 
nietylko, jako interes, ale także, jako 
podwójny obowiązek: obowiązek u* 
działu we wspólnej pracy nad zacho* 
waniem i budową siły gospodarczej 
Państwa, i obowiązek solidarności spo 
łecznej. Obowiązkiem zbiorowości 
jest bowiem danie pomocy tym, któ* 
rzy dziś są pozbawieni pracy i środ* 
ków do życia.

Nie zapominajmy, że przez to są oni

Echa rewoiucji w Grecji.
Ateny. 15. IV. (PA T.) Sąd wojsko* 

wy wydał w sprawie oficerów oskar* 
żonych o udział w ostatniej rewolu* 
cji. Dwóch z nich skazano na doży* 
wotnie więzienie, czterech na 20 lat, 
sześciu na kary od 5—10 lat, zaś 
wszysikich na degradację i wydalenie 
z armji.

Rozprawa Venizelosa.
Ateny, 15 IV. (PA T.) W  czwartek, 

rozpocznie się przed sądem wojsko* 
wym proces 39 oskarżonych o udział 
w powstaniu. Wśród oskarżonych wi 
dnieją nazwiska nieobecnych Venize* 
losa, gen. Plastriirasa, syna Venizelo* 
sa ,i innych przywódców powstania.

Post leci przez str^tosferę.
Nowy Jark, 15 IV. (PAT.) Wiley 

Post wystartował po raz drugi z Los 
Angelos przez stratosferę do Nowego 
Jorku.

Debata nad budżetem m. Lwowa.

Giełda z  dnia 15 kwietnia.
LW ÓW  — G IEŁD A  ZBOZOW A.

Na Giełdzie obroty prawie we wszyst* 
kich artykułach. Zyto, owies, mąki, otręby 
i kasza jaglana wykazują zwyżkę. Ceny 
innych artykułów niezmienione. Tendencja 
naogół zwyżkowa, usposobienie ożywione. 
Zyto jednol. 44.25—14.50, 16—16.25. zbiór.
13.75— 14, 15.50— 15.75, owies jednol. nie* 
zad. 15—15.50, 17—17.50, lekko zadeszcz. 
14.25— 14.50, 16.25— 16.50, zbiór, lekko za* 
deszcz 13.75—14, 15.75—16, jednol. za*
deszcz. 13.50—13.75, 15.50—15.75, zbiór,
zadeszcz. 13—13.50 15— 15.50, mąka pszen* 
na gat. I—A 31.50—32, I—B 29.50—30, 
3 3 -3 3 5 0 , I - C  27 .50 -28 , 31 .50 -32 , I - D
26.75-27.25, 3 0 -30 .50 , I—E 29—29.50, 
II—A 24.50 -2 5 , I I - C  2 4 .50 -25 , 27 .50 -28  
I I—D 22—22.50, 26—26.50, I I—E 21.50—22 
25 -2 5 .5 0  I I—F 2 0 -20 .50 , 24 -24 .50 , I l - G
19.50—20, 2 0 .50 -21 , I I I - A  14 .50-15 , 1 6 -  
16.50 III—B 12.50— 13, 12—12.50, razowa
18.50— 19, 21.50—22, żytnia I. gat. do 55

postaw ien i p oza k rag  w spólnego w y* Prc- 23—23.50, 26.50—27 mąka żytnia IL
gat. sitk. do 70 prc. 14.75— 15.25, 16—16.50 
I. gat. do 60 prc. 22.50—23. 25—-25.50, ży
tnia razowa do 95 prc. 17.25—17.75, pośl. 
ponad 70 prc. 13,50—14, otręby żytnie
8.50—8.75, 8.75—9, pszenne średnie 8.50— 
8.75, kasza jaglana Nr. 1 40—42. Inne kur*
sy niezmienione.

LWÓW -  G IEŁD A  PIEN IĘŻN A.
Transakcje skromne. Dolar około zł 

5.28 i pół.

W A RSZA W A  -  G IEŁD A  PIENIĘŻN A.
Dewizy: Belgja 89.85, Berlin 213.40,

Gdańsk 173.08, Holandja 357.70, Londyn 
25.64, N. Jork  kabel 5Ź9 i pół, Oslo 129, 
Paryż 34.97, P raga.22.15, Sztokholm 132.40 
Szwaj car ja 171.64, W łochy 44.05. Papiery, 
państwowe: 3 prc. poż. bud. 45 1/4, 5 prc. 

-poż. konwers, 66, 6 p<rc. doi. 77 3/4, 4 prc. 
poż. doi. 53.38, 7 prc. poż. stabiliz. 65 3/4. 
Akcje: Bank Polski 88 1/4, Lilpop 10.95. 
Dolar w obrotach prywatnych 5.29.

siłku społeczeństwa, budującego swój 
zbiorowy dorobek materjalny.

*  Ss *

Zakład Ubezpieczeń Społecznych 
subskrybował kwotę 25 miljonów zł. 
na Pożyczkę Inwestycyjną.

Państwowy Bank Rolny subskrybo 
wał pożyczkę inwestycyjną na miljon 
zł. w gotówce. Śląskie komunalne ka* 
sy oszczędności subskrybować 2 mil* 
jony zł.

Członkowie zarządu i dyreksji S. A. 
koncernu naftowego „Małopolska11, p*
raz urzędnicy centrali tego koncernu, 
subskrybowali 100.000 .zł. na Pożycz* 
kę Inwestycyjną.

Onegdaj odbyło się posiedzenie Ko 
misji budżetowej pod przewodni* 
ctwem wiceprez. dr. Ostrowskiego.

Budżet Zakładu Gazowego zrefero* 
wał gen. referent budżetu dr. Brzeski. 
W  dyskusji dr. Rothfeld oświadczył, 
że miasto mając gaz ziemny, który 
nabywa tanio, winno dążyć do obni* 
żenią ceny jednostkowej dla konsu* 
mentów, i poczynić starania w kierun 
ku obniżenia ceny gazu ziemnego, 
płaconej Gazolinie oraz przeprowadzę 
nia studjów uprzystępnienia konsum* 
cji gazu dla szerokiej publiczności.

R. Finkelstein poruszył konieczność 
renowacji wzgl. modernizacji starych, 
zniszczonych lamp gazowych przy 
główniejszych ulicach.

Odpowiedzi udzielał prez. Droja* 
nowski i dyr. Zakł. Gazowego inż. 
Piwoński. Następnie dr. Brzeski zre* 
ferował budżety teatrów miejskich, 
Fundacyj oraz Funduszów, poczem 
Komisja przystąpiła do głosowania 
nad poprawkami i rezolucjami, zgło* 
szonymi w toku obrad komisji. Za* 
rząd miejski, jak również gen. refe* 
rent budżetu dr. Brzeski b. życzliwie 
ustosunkowali się do dezyderatów 
członków komisji.
> W sprawie budżetu Miejskiej Ko* 
lei Elektrycznej odbędzie się ostatnie 
posiedzenie Komisji budżetowej dnia 
16 b. m.

KRONIKA MIEJSKA.

Zbiórka uliczna Miejskiego Komite 
tu Opieki pozaszkolnej na dożywia* 
nie najuboższych dzieci Lwowa, odbę 
dzie się w najbliższy wtorek i środę. 
Złóż datek na dziecko lwowskie.

Zasłabnięcie sędziego. W  sądzie o* 
kręgowym toczył się dziś proces zło* 
dzieją J. Głowackiego, oskarżonego 
o włamanie do piwnicy OO. Jezuitów. 
Podczas narady Trybunału przewo* 
dniczący radca Pauli dostał nagle ata* 
ku sercowego dla tle sklerotycznem. 
Po udzieleniu pierwszej pomocy od* 
wieziono sędziego do domu. Równo* 
cześriie w myśl procedury rozprawa 
została na nowo podjęta, przewodni* 
ctwo objął radca Dworzak.

Samobójstwo, W  Zimnej Wódce 
pod Lwowem popełnił samobójstwo 
Władysław Dobrowolski lat 56, major 
w stanie spocynku, ze Lwowa.

D en a t zażył tru cizn ę, oraz przeciął 
so b ie  ży ły  na rękach  i nogach , w sku* 
te k  czego p o n ió sł śm ierć na m iejscu . 
Ż ad n ego listu  n ie  pozostaw ił.

Z KRAJU.

Jubileusz mistrza Solskiego. W  Te*
atrze Polskim w Warszawie odbył się 
uroczysty obchód jubileuszu 60*letniej 
scenicznej twórczości Ludwika Sol* 
skiego. Po przedstawieniu „Judasza*' 
Roztworowskiego, w którym Solski 
kreował rolę tytułową, składano wiel 
kiemu artyście wyrazy uznania za ty* 
loletną zasłużoną pracę i życzenia „ad 
multos annos". Pierwszy zabrał głos 
p. Min. W R. i OP. Wacław Jędrzeje* 
wicz, podkreślając wielką rolę, jaką Sol 
ski odkrywa w teatrze polskim, a zwła* 
szcza podkreślił jego zasługi sceniczne 
za czasów zaborczych, gdy Solski na 
deskach sceny polskiej wywalcza! du

DAJ GROSZ NA CELE TOW A
RZYSTW A SZKOŁY LUDOW EJ.

chową niepodległość Ojczyzny. Niepo 
dległość tę wywalczał, i obecnie przy* 
stąpił wraz z narodem polskim do wiel 
kiego życia. P. Minister wręczył jubi* 
latowi odznaki komandorji orderu 
Polonia Restituta. W  odpowiedzi na 
to przemówienie i liczne dalsze prze* 
mówienia, zabrał głos znakomity Ju* 
bilat, składając podziękowania za ży* 
czenia i dowody uznania dla jego 
pracy ku chwale sceny polskiej.

Rolniczy Zakład Doświadczalny. 
W  Szutromińcach odbyło się poświę* 
cenie nowych gmachów Rolniczego 
Zakładu doświadczalnego Małop. Twa 
Roln. we Lwowie. Udział w uroczy* 
stym akcie wzięli przedstawiciele 
Urzędu Wojewódzkiego z tamopol* 
skiego, starostwa powiatowego w Za* 
leszczykach i Lwowskiej Izby Rolni* 
czej. Nowy zakład doświadczalny ma 
na celu prowadzenie doświalczalnych 
badań rolniczych aktualnych dla tj. 
zw. Ciepłego Podola, które posiada 
specyficzny klimat otwierający orzed 
rolnictwem nowe możliwości.

Katastrofa kolejowa w Rzeszowie. 
Wczoraj nad ranem pociąg towarowy, 
jadący ze Lwowa wpadł na staci ko* 
lejowej w Rzeszowie, wskutek mylne* 
go nastawienia zwrotnicy na 10 wa* 
gonów innego pociągu. Wskutek zde* 
rżenia szereg wagonów wyskoczyło z 
szyn, zaś dziewięć wagonów zostało 
poważnie* uszkodzonych. Z obsługi 
pociągu ranny został hamulcowy 
Adam 'Drendalski z Przemyśla. Do* 
chodzenia w toku.
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Jak wygląda nowoczesna polonistyka szkolna?Minister ieck w Genewie.
Gtm wa. 15. IV. (PAT.) Wczoraj w 

południe przybył tu min. Beck wraz 
ze swem otoczeniem. W  ciągu dnia 
przybyli do Genewy kom. Litwinow, 
min. lew fik  Aras, przewodniczący 
obecnej sesji Rady Ligi, min. Titule* 
scu, Benesz, Munck, wieczorem przy* 
byli min. Simon, Laval, Aloisi i in.

Sport i Wychowanie Fizy c zn e .
M ECZE LIGO W E.

Garbarnia—Legja 0:0.
Cracovia—ŁKS. 5:1 (2:0). Oraoovia wy* 

kazała doskonałą formę, zwłaszcza w linji 
napadu.

W arta—Warszawianka 3:1 (0:0). W osta* 
tnich 15 minutach Warszawianka grała w 
dziewiątkę, gdyż sędzia wykluczył z gry 
obrońcę.

Pogoń—Polonja 3:0 (1:0). Bramki dla 
Pogoni zdobyli: Niechoioł dwie i Borow* 
ski. Sędziował p. Kniobel z Krakowa. Wi* 
dzów około 3000.

Ruch—Wisła 4:2 (3:1). Poziom meczu 
słaby.

e  *  *

O mistrzostwo Ligi okręgowej .rozegrano 
wczoraj następujące spotkania:

Lechja—Drugi Sokół 3:0 (2:0).
Ukraina--Czuwaj (Przemyśl) 4:1 (3:0).
Polonia—Pogoń 3:1 (0:1).
Czarni—Hasmonea 2:0 (1:0). Zawody

towarzyskie.
Turniej szermierczy pań. W  sali Klubu 

szermierzy rozegrany został wczoraj wie* 
czorem turniej pań na florety. Pierwsze 
miejsce zajęła Krokowska (KI. Szer.), 2) 
Godzielińska (KI. Szer.).

Znowu skandal na boisku. W  czasie me* 
czu piłkarskiego Naprzód—Pogoń (Kato* 
wice), który zakończył się zwycięstwem 
Naprzodu w stosunku 5:2, jeden z graczy 
Pogoni spoliczlkował sędziego. M ecz  zo> 
stał natychmiast przerwany.

W isła gra z Duisburgiem. W  Brukseli 
odbyło się losowanie drużyn, które we* 
zmą udział w turnieju, zorganizowanym z 
okazji otwarcia wystawy światowej. Tur* 
niej ten rozegrany zostanie w czasie Świąt 
Wielkanocnycn. W  pierwszym dniu tuir* 
nieju krakowska Wisła spotka się z Duiss 
burgiem a mistrz Belgji Union z reprezen* 
taoją Brukseli, w drugim dniu turnieju ro* 
zegrają mecze zwycięzcy i pokonani.

Szwajcarzy pokonali Węgrów. Piłkarska 
reprezentacja Szwajcarji odniosła sensa* 
cyjine zwycipstwo nad Węgrami w stosun* 
ku 6:2. Mecz rozegrany był w ramach roz* 
giywek o puhar środkowej Europy.

W  rozgrywkach piłkarskich o puhan 
środkowej Europy Austrja zremisowała z 
Czechosłowacją 0:0. W  czasie meczu zo* 
stał skoiituzjiowany bramkarz Czechosło* 
wacjś Planicka tak nieszczęśliwie, że za* 
brano go do szpitala.

Doroczne walne zgromadzenie Lw. Okr. 
Związku Kolarskiego wybrało nowe wła* 
dze Związku na rok bież.: prezes Łodyń* 
ski (LTiK. i M.), wiceprezes Drobut (RKS)

Bieg na przełaj. Sekcja lekkoatletyczna 
Lechji zorganizowała wiosenny bieg na 
przełaj. Startowało 30 zawodników. Senio* 
rzy trasa około 4800 m.: 1) Korzeniowski 
(Bog.) 13:25.8, juniorzy 4800 m.: 1) Derze* 
■Oki (Zw. Strz.) 14 min.

Międzymiastowy mecz bokserski War* 
szawa—Łódź zakończył się zwycięstwem 
Warszawy w stosunku 10:6.

Bieg na przełaj o mistrzostwo Polski w 
Bydgoszczy. Startowało 23 zawodników. 
Trasa wynosiła 8000 m. Bieg początkowo 
prowadził Karczewski z Warszawianki. Na 
stępnie mija go Fijałka z Craaovii, który 
nie będąc przez nikogo zagrożony prowa* 
dził już bieg do końca, wygrywając w 
czasie 26:57, 2) Karczewski (War.) o 200 
m. w tyle, 3) Kurpesa (IKP. Łódź).

„Z Ciemnogrodu polonistyki szkol* 
nej“. Tak należałoby zatytułować gło* 
sy o ’ nauczaniu języka ojczystego, 
rozbrzmiewające co pewien czas na 
łamach prasy codziennej. Na postron* 
nym czytelniku sprawia to wrażenie, 
że polonistyka szkolna istotni.- za* 
krzepła w konserwatyzmie, choć ży* 
cie pędzi siedmiomilowemi krokami 
naprzód.

Sugestje tego rodzaju rozpowszech* 
niają przev/ażnie różni literaci, któ* 
rzy nie znają dokładnie dzisiejszego 
stanu nauczania języka ojczystego, 
lecz opierają się na wspomnieniach z 
własnych czasów szkolnych. Niekie* 
dy dołączają do swych opinij plotki 
znajomych o wyczynach rozmaitych 
nieporadnych „belfrów", których ni* 
gdy chyba nie brakło wśród nauczy* 
cielstwa. Na tle ogólnej psychozy 
„antynauczycielskiej1' sugestje owe 
znajdują łatwo posłuch, obraz sytua* 
cji ulega zaciemnieniu a szeroki ogół 
bardzo mało wie o naprawdę ogrom* 
nych przeobrażeniach, jakie dokonały 
się w dziedzinie nauczania języka oj* 
czystego.

Nie od rzeczy będzie zatem poświę 
cić parę słqw zobrazowaniu tych do* 
niosłych przemian. Przedewszystkiem 
podkreślić należy twórczą pracę spe*

Paryż. 15. IV. (PAT.) W  Związku 
z odwołaniem się rządu francuskiego 
do Ligi Narodów w sprawie decyzji 
rządu Rzeszy z dnia 16 marca, min. 
Laval wystosował do sekretarjatu ge* 
ner. Ligi Nar. memorjał, będący pod
parciem odwołania rządu francuskie* 
go.

Na wstępie memorjał przypomina 
uahwałę rządu Rzeszy z 16. III. o si* 
łach zbrojnych i poprzedzającą ten 
akt uchwałę o ustanowieniu wojsko* 
wego lotnictwa. W  tych dwu postano 
wieniach klauzule wojskowe traktatu 
pokojowego zostały formalnie odrzu* 
cone. Jest to uświęcenie długo i me* 
todycznie przeprowadzanych w tajem 
nicy wysiłków niemieckich. Liga Na* 
rodów ma przetu obowiązek zająć się *

Komentarze
Berlin, 15 IV. (PAT.) ogłasza ko* , 

mentarz do memorjału francuskiego i 
zaznacza na wstępie, że memorjał ten 
w swych zasadniczych tendencjach po 
mija zupełnie to, że Niemcy znajdo* 
wały się w położeniu przymusowem I 
że ich decyzje zostały narzucone za* 
chowaniem się innych. W  myśl wynu 
rzeń ministrów francuskich było wia 
domem, że Francja nie myśli nawet o  
wykonaniu przyjętych przez siebie 
zobowiązań rozbrojeniowych, i że 

przez zręczne manewrowanie dążono 
do pozbawienia Niemiec najelementa* 
niejszych zarządzeń bezpieczeństwa 
dla: obrony ich własnego terytorjum.

cjalnych instruktorów, którzy trzyma 
jąc rękę na pulsie nowoczesnej peda* 
gogiki i piychologji, przeszkolili w 
sposób systematyczny całe setki nau* 
czycieli*polonistów, dalej istnienie od 
przeszło czterech lat „Polonisty", 
pierwszego w polskiem czasopiśmien* 
nictwie pedagogicznem organu spe* 
cjalnego, poświęconego nauczaniu ję* 
zyka ojczystego oraz żywe zaintereso* 
Wanię sprawami polonistyki na ła* 
mach ogólnych pism pedagogicznych. 
A jakie są najważniejsze pozycje w 
dorobku reformy? Uświadomiono 
sobie, że nie jest zadaniem szkoły 
średniej kształcenie historyków i kry* 
tyków literatury. Dlatego, nie za* 
niedbując oczywiście sprawy wartości 
literackich, położono większy niż do* 
tąd nacisk na wyrobienie praktycznej 
sprawności językowej. Uznano naukę 
języka ojczystego za narzędzie, służą* 
ce do słownego opanowania każdej 
dziedziny rzeczywistości ludzkiej, a 
więc także pozabterackiej. Wyzna* 
czono z tego powodu rolę o wiele 

! znaczniejszą niż dotychczas funkcji 
i mówienia i pisania oraz technice czy*
' tania, dążąc przez ścisło zazębienie 
I tych czynników o lekturę do wytwo* 
j rżenia w wychowankach należytej 
I swobody i elastyczności w operowa*

tą sprawą, bowiem jest strażniczką 
traktatu wersalskiego i musi strzec 
poszanowania zobowiązań międzynal* 
rodovrych. Przez swój krok Niemcy 
zaszkodziły poważnie sprawie roko* 
wań o zmniejszenie zbrojeń, przepro* 
wadzanych pod egidą Ligi Narodów 
na podstawie art. 8 paktu. Przez swą 
decyzję Niemcy przeciwstawiły meto* 
dzie rokowań metodę faktu dokona* 
nego.

Ich zarządzenia niezgodne z całym 
systemem ograniczenia zbrojeń posta* 
wiły przed całą Europą problemat po 
wszechnego uzbrojenia.

Rada Ligi ma obecnie wypowiedzieć 
się w sprawie odpowiedzialności za tą 
decyzję i powziąć konsekwencje z nie] 
wypływające.

niemieckie.
Jeśli Niemcy wstępując do Ligi 

związały się postanowieniami statutu 
wojskowego Ligi, to przyrzeczenia te* 
go dotrzymały tak długo, dopóki ist* 
niała nadzieja, że inne mocarstwa ze* 
chcą pomyśleć o lojalnem przeprowa* 
dzeniu tegu statutu. Dopiero przeko* 
nanie, że to nigdy nie nastąpi, przy* 
wróciło Niemcom niezaprzeczalną 1 
kompletną swobodę działania.

CZY JESTEŚ JU Z CZŁONKIEM  
LIGI OBRONY POW IETRZNEJ 

I PRZECIW G AZO W EJ?

niu tworzywem językowem. Stąd też 
wypracowania piśmienne musiały u* 
lec zasadniczemu przeobrażeniu. Za* 
znaczyły się w nich następujące dąż* 
ności. wybitne różnicowanie tema* 
rów wedle zainteresowań uczniów i 
wciąganie ich do formułowania zagad 
nień; różnorodność typów wypraco* 
wań tak, by wszystkie władze urny* 
słowe miały możność wyżycia się; 
zerwanie z wyłącznością rozprawek 
literackich i ogromne rozszerzenie 
zasięgu tematów „wolnych'1 („nil hu* 
mani et physici a me ałienum esse 
puto").- walka ze sztywnością języka 
pi*.ez uwzględnienie wszystkich jego 
gradacyj, od najbardziej stylizowane* 
go języka literackiego poprzez język 
potoczny ku gwarom i żargonom; 
zerwanie z moralizatorstwem „złotych 
myśli"; tępi en, e blagi przez postulat 
rzeczowości i konkretności (ograniczę 
nie ilości spraw zasłyszanych na 
rzecz świadomego wyboru zjawisk za 
obserwowanych, przeży j cjh, bezpo* 
średnio znanych; wysunięcie na pier* 
wszy plan osobistego stosunku do 
faktów literackich lub pozaliterac* 
kich).

Proces reformy objął i tę dziedzinę, 
która była dotąd utrapieniem młode* 
go pokolenia t. j. gramatykę. Z nauki 
normatywnej, narzucającej praktyczne 
prawidła do wykucia, przeobraziła 
się w naukę opisową, traktującą o ję* 
zyku nie spreparowanym, lecz żywym. 
Dlatego budzi ona duże zainteresowa 
nie, zwłaszcza przy przerabianiu ta* 
kich partyj, jak życie wyrazów, psy* 
chologja mowy oraz badanie języka 
wybitniejszych autorów. Na uwagę 
zasługuje też obfite naświetlanie za* 
gadnień literackich faktami z innych 
dziedzin kultury humanistycznej, 
dawnej i współczesnej, w szczególno* 
ści ukazywanie związków ze sztuką 
plastyczną i muzyką (to, co Niemcy 
nazywają dziś „wećnselseitige Erhel* 
lung der Kiinste"). Zaznacza się też 
wydatne korzystanie ze zdobyczy 
techniki optycznej (epidiaskop, apa* 
raty filmowe itp.) i akustycznej (pły* 
ty gramofonowe). Lata ostatnie przy* 
niosły rozkwit literatury podręczńiko 
wej. Pojawiły się gramatyki nowegc 
typu oraz niezależnie od tego, podrę* 
czniki, służące do kształcenia prakty* 
cznej sprawności językowej. Do wypi 
sów i antologyj wprowadzono na 
wielką skalę pisarzy współczesnych i 
motywy regjonalne. Ukazały się wy* 
dania autorów, które zamiast goto* 
wych sądów zawierają obfite materja* 
ły „z pierwszej ręki'1, mające umożli* 
wić uczniom samodzielną orjentację 
w dziele i jego oddziaływaniach o* 
gólnokulturalnych. Z nowych podrę*

, czników historji literatury usunięto 
' przedwojenne cierpiętnictwo i morali* 

zowanie, wiadomości zaś podano zgo* 
dnie z najnowszym stanem ogólno* 
europejskiej wiedzy o literaturze.

Oto W k ilk u  słow ach  n a jw ażn ie jsze  
zd o b y cze  n ow oczesn ej, p o stęp o w ej 
p o lo n is ty k i.

Memorjał rzćjtfu francuskiego
iv sprawie zbrojeń niemieckich.

P. G. W ODEHOUSE. 34) ,

Niedyskrecje Archibalda.
(Ciąg dalszy).

Pan Brewster usiłował opanować swoje wzbu* 
rżenie i wziąć całą rzecz z dobrej strony.

— No, w każdymbądź razie — powiedział iwire* 
•szcie — skompletowałem sobie parę, a o to mi głó* 
wnie chodziło. Czy ta figurka jest w tej paczce?

— Tak. Nie chciałem jej powierzyć poczcie, ani 
żadnemu biuru ekspedycyjnemu. Pójdźmy teraz do 
twoj eg, i pokoju i zobaczymy jak one obydwie ra* 
zem wyglądają.

Wszyscy trzej skierowali się ku windzie. Przez 
całą drogę pan Brewstei nie roizchmurzał czoła. Jak 
większość ludzi, którzy zdobyli wielki majątek wy* 
łącznie własnemi siłami, nie lubił szastać pieniędz* 
mi bez potrzeby i widocznem było, że pokaźny wy* 
datek dwóch tysięcy trzystu dolarów nurtował je* 
go umysł praktyczny.

Pan Brewster otworzył kluczem drzwi wiodące 
do swych apartamentów i wszedł pierwszy. Wtem 
stanął jak wryty, postąpił kilka kroków naprzód 
i zatrzymał się znowu, poczem skoczył do Jzwon* 
ka, naciskając go kilkakrotnie. Z ust jego wydoby* 
wały sie nieartykułowane dźwięki.

Czy stało się coś złego? — zapytał troskli* 
-wie Archie.

— Złego? No chyba! On znikł.!

— Kto znikł?
— Mój posążek.
W odpowiedzi na dzwonek, w drzwiach stanął 

bezszelestnie numerowy.
— Simmons! — zwrócił się gwałtownie do nie* 

go pan Brewster. — Czy był tu kto w pokoju pod* 
czas mojej nieobecności?

— Nie, proszę pana.
— Nikt?
— Nikt, z wyjątkiem pańskiego lokaja Parkę* 

ra. Mówił, iż z pańskiego polecenia przychodzi za* 
brać stąd niektóre rzeczy.

— Dosyć! Możecie wyjść!
Profesor Binstead rozpakował przyniesioną pa* 

czkę i postawił Pongo na stole. Zapanowała ucią* 
żliwa cisza. Archie machinalnie wziął do ręki ma* 
łego porcelanowego wojownika. Taka drobnostka— 
rozumował filozoficznie — a narobiła tyle zamiesza* 
nia.

Sprzeczne uczucia, jakich doznawał pan Brew* 
ster, odjęły mu chwilowo mowę.

— Więc — rzekł wikońcu drżącym głosem — 
naraziłem się na ten cały kłopot...

— Oraz wydatek — wtrącił łagodnie profesor 
Binstead.

— Jedynie, aby odkupić z powrotem ukra* 
I dziony mi bezczelnie przedmiot. Zawdzięczając zaś 
I pańskiej natrętnej usłużności — zawołał, zwracając 
i się ze złością do Archie‘go — musiałem zapłacić za

niego aż dwa tysiące trzysta dolarów! Nie wiem

I dlaczego tak litowano się ongiś nad Hiobem. Koło 
■ Hioba nie kręcił się żaden podobny do pana osob*
\ nik!

— Ogromnie mi przykre — mruknął Archie. — 
Miałem jaknajlepsze zamiary. Pragnąłem wyrządzić 
panu przysługę!

Profesor Binstead natomiast wydawał się wyła* 
czn‘e poqhłoniętv rozważaniem stopnia umysłowo* 
ści nieobecnego Parkera.

— Bardzo chytrze obmyślane przedsięwzięcie! 
— powtarzał. — Ten Parker musi być niezwvkle in* 
teligentny. Chciałbym zmierzyć objętość jego cza* 
szki!

— Ja również, tylko w inny sposób! — powie* 
dział zgnębiony Breiwster. — Wydał przejmujące 
westchnienie. —* Zresztą w mojem położeniu, ma* 
jąc złodzieja lokaja i idjotę zięcia, powinienem być 
zadowolony, iż wogóle odzyskałem swoją własność, 
choćby za cenę dwóch tysięcy trzystu dolarów. — 
Obrócił się w stronę Archie‘go, wicąż pogrążonego 
w zadumie. Rozmyślał o pożałowania godnym Bil* 
lu, albowiem niewątpliwie dużo czasu upłynie za* 
nim pan Brewster zechce przychylnie wysłuchać mi* 
łosnych zwierzeń syna. — Proszę mi dać tę figurkę.

Archie nie dosłyszał słów teścia i nadał bawił 
się w roztargnieniu Pongiem. Układał sobie teraz 
w jaki sposób opowie Lucynie o tem smutnem wy* 
darzeniu. Biedna kobietka dozna przykrego zawodu.

Proszę mi dar tę figurkę!
(C. d. n.).
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Ogtyszenia urzędowe.
LICYTACJE.

Km JLiij3,4. Obwieszczenie o licytacji. 
'Komornik Sądu grodzkiego w Ustrzykach 
Stanisław Leszczyński, urzędujący w Ustrzy 
Jcach Dolnych, zawiadamia, że w sprawie 
egzekucyjnej Komunalnej Kas-j Oszozę* 
dności miasta Sanoka przeciw dłużnikowi 
Mendlo wi Scheinerowi, wł. dób ■ w Roso. 
linie o i>40 dolarów US/v zpn. odbędzie 
się dnia 16 maja 1935 o godz. 11 przed po. 
łudniem w Sądzie grodzkim w Luto wis. 
kacŁ licytacja połowy realności obj. lwli. 
190 ks. gi gm. kat. Rosolin, prowadzonej 
przy Sądzie okręgowym w Sanoku, dłuż. 
mika egzekwowanego własne . Realność ta 
stanowiąca majętność Rosolin położoną 
jest w okolicy górskiej u podnóża Karpat, 
v odległości od siedziby Sądu grodzkiego 
w Lutowiskich o lo km Obejmuje ona 
role, łąki, pastwiska oraz parcele budo. 
wlane, aa których pobudowane są: dom
mieszkalny, budynki gospodarcze, młyn 
wodny o jedlnym kamieniu oraz inwentarz 
ż> wy i m irtwy, przynależny do tejże ma. 
jęaności, a w protokole npisu i oszacowa. 
nia z dnia 16 października r933 wysseze. 
gólniony. Wariaść szacunkowa realności 
wynosi 79.651 zł. 72 gir., zaś cena wywo. 
tania 59.738 zł. 80 gr. Poniżej ceny wywo. 
Jania sprzedaż nie nastąpi. Każdy licytant 
przystępujący do przetargu winien złożyć 
rękojmię w v.ysok. 1/10 sumy szacunltcowej. 
Rękojmię należy złożyć w gotowiżnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych instyiucy.j, w 
których wolno umieszczać fundusze mało. 
letnich Papiery wartościowe będą przyję. 
te w wartości 3/4 cz. ceny giełdowej. Pra. 
wa osób trzecich nie będą przeszkodą do 
.icytacji i przysądzenia własności na rzecz 
nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te 
przed rozpoczęciem przetargu nie złożą 
dowodu, że wniosły powództwo o zwoL 
nieme nieruchomości łub je j części od egze 
kucji i zt uzyskały postanowienie wlaści. 
w ego Sądu, zawieszające postępowanie. Li. 
cytacja odbędzie się na podstawie ustawo, 
wych warunków licytacyjnych o ile do« 
datkowem obwieszczeniem publicznem. nie 
zostaną podane odmienne warunki. W  cią. 
gu dwóch tygodni przed licytacją wolno 
oglądać przedmiotową realność w dnie 
powszednie od godziny 8 do 18*itej, zaś 
akty egzekucyjne w Sądzie grodzkim w 
Lutowiśkach w godzinach urzędowych. 
Wszystkie władlze i instytucje publiczne 
wzywam o zgłoszenie na ręce moje żale. 
głych podatków i danin publicznych przed 
dniem licytacji pod rygorem utraty prawa 
pierwszeństwa zaspokojenia.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Łotrzyki, dnia 2 kwietnia 1935. 1614K

IV. Km. 798/35. Rózia Bargman c/a Her. 
mair Pfefer. Obwieszczenie o licytacji ru. 
chomości. Komornik Sądu grodzkiego W 
Drohobyczu IV. rewiru Kazimierz Pasz. 
kowski, mający kancelairję w Drohobyczu, 
ul. Mała Nr. 5 na podstawie art. 602 kpc. 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia 
29 kwietnia 1935 r. o godz 10 w Droho. 
byczu, al. Cerkiewna Nr. 5 odbędzie się 
l.sza licytacja ruchomości, należących do 
Hermana Pfeffera, składających się z 5 ko» 
szów dużych na pieczywo, 1 brycźki sza. 
rej prywatnej, 2 wozów (bud) piekarskich, 
2 wozów zwykłych koszem plecione, 2 
koni kasztanów i 25 worków 100 kg. mąki 
pszennej, oszacowanych na łączną sumę zl. 
1495. Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu 1 czasie wyżej o zna. 
czsonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru IV.
Drohobycz, 11 kwietnia 1935. 1615K

I Km. 1291/34. Edykt licytacyjny oraz 
wezwanie do zgłoszenia wierzytelności. 
Dnia 10 maja 1935 o godzinie l l .te j przed 
poł. w biurze Nr. 7 sali Sądu grodz. miej. 
we Lwowie O III. odbędzie się na zasa. 
dzie zatwierdzonych warunków licytacja 
następujących realności: Księga gruntowa
gm. m. Lwowa whl. 478/1. Realność poło. 
żona przy ul. Snopkiowskiej L. 34 obok 
Żelaznej Wody stanowiąca budynek muro. 
wany. Wartość szacunkowa wiaz z przy. 
należ, zł 15.958 Najniższa oferta zł. ' .979. 
Wbl. 1/2 2744/1. gm, m. Lwowa połowa 
realności położonej przy ul. Snopkowskiej 
L. 34, a stanowiąca budynek murowany, 
wartość szacunkowa wraz z przynależ, zł. 
5.461. Najniższa oferta zł. 2.730.50. Whl. 
1/2 1321/1. gm. m. Lwowa potowa realno, 
ści położonej przy ul. Snopkowskiej L. 75, 
a stanowiąca budynek murowany w oto. 
czeniu drzew owocowych. Wartość szacun. 
kowa. zł, 2.993.70. Najniższa oferta zł. 
1 4%.85. Do realności whl. 478/1. ks. gr. 
gm. m. Lwowa należą następujące przyna. 
leżności: okna, kraty i drzewa owocowe
oszacowane na 818 zł., 108 zł., 114 zł. 70 
gr. Poniżej najniższej oferty sprzedaż n.e 
nastąpi. Akta przeglądać można u kemor. 
nika Sądu grodz. miej. Rewiru I. we Lwo« 
wie, ul. Akademicka 24u 

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru I.

Lwów, dnia 13 marca 1935. 1622K

Km. 940/34. Strona ziobowiącena Ghzirn 
Frisch w Bolechowie. Edykt licytacyjny 
O Taz wezwanie do ; głoszenia wierzytelno, 
ści. Na wniosek Dra Henn uia Keha w 
Krakowie, ul. Aleja Krasińskiego 4 m. 6 
'ako cesjonarjusza Fabryki maszyn Tur. 
ner S. A. we Frankfurcie strony egzekwiu. 
jącej odbędzie się dnia 24 maja 1935 o 
godz. 9 tej przedpof. w biurze Nr. 12 Sądu 
grodzkiego w Bolechowie na zasadzie za.

I twierdaonych warunków licytacja następu, 
jących realności: Ks. gr. Boleahów mia.

sto. W hl. 162. Oznaczenie realności: Real. 
ność ta składa się z parc. bud 290/2 ob« 
szara 5 a 43 m. kw. Wart., szac.- w;<.z z 
przynależ. 1086 zł Na parceli tej stoi U om 
mieszkalny, jednopiętrowy, 56 m. 50 cm. 
długości, 5 m. szerokości, 5 m. wysokości, 
zbudowany z drzewa miękkiego o podwa. 
linach z drzewa twardego, polepiany gli. 
ną, kryty dachówką, posiada strych, nie 
posiada piwnicy, posiada 22 ubikacyj, 9 
komoreh 10 przedpokojów, 6 klozetów, 
mających cdpłyv. do wspólnego ccmento. 
yego dołu kloacznego. Wart. szac. wraz z 
przynależ. 42 375 zl. Razem 43.461 zł, N aj. 
niższa oferta 21.730 zł. 50 gr. Dom ten nie 
podlega ustawie o ochronie lokatorów. 
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie na. 
stąpi. Sąd grodzki w Bolechowie jako sąd 
hipoteczny upraszam o zarządzenie adno* 
tacji wyznaczonego terminu licytacyjnego.

Komornik Sądu Grodzkiego.
BolecLów, 8 kwietnia 1935! 1603K

I. Km. 492/35, 493/35. Obwieszczenie. 
Komornik Sądu grodzkiego miejskiego we 
Lwowie z siedzibą urzędową przy ul. Aka. 
demickiej 1, 24 na zasadzie art. 602 kpc 
obwieszcza, że w dniu 26 kwietnia 1935 o 
godzinie 13.30 we Lwowie, przy ul. Supiń* 
‘-kiego L. 1 odbędzie się licytacja publiaz. 
na ruabotności należących do dłużnika 
składających się z 1 auta ciężarowego i 
urządzenia domowego, które można oglą. 
dać w dniu licytacji w miejscu sprzedaży 
W czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru I.

Lwów, dnia 20 marca 1935. 1621K

I. Km. 2501/34. Obwieszczenie. Komoi. 
niik Sądu grodzkiego miejskiego we Lwo. 
wie z siedzibą urzędową przy ul. Aka.de* 
midkiej 1. 24 na zasadzie art. 602 kpc. ob* 
wieszcza, że w dniu 25 kwietnia 1935 r. o 
godzinie 9 rano we Lwowie, przy ul. Ple* 
niatowslkiego 7, zaś przy ulicy Chrzanów* 
skiej 6 o godzinie 10 rano odbędzie się 
licytacja publiczna ruchomości należących 
do dłużnika składających się z mebli tj. 
urządzenia domowego, dywanów i obra. 
zów, któro można oglądać w dniu licyta. 
cji w miejscu sprzedaży w czasie wyżej 
oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru I.

Lwów, dnia 5 kwietnia 1935. 1620K

'Km. 163/35. Obwieszczenie o . licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Głogowie Kazimierz Kwaśny, mający kan. 
celarję w Głogowie, ul. Sądowa Nr. 17 na 
podstawie art. 602 kpc. podaje do publicz. 
nej wiadomości, że dnia 2 maja 1935 r. o 
godz. 10 w Głogowie, Rynek odbędzie się 
l .s ia  licytacj'a ruchomości, należących do 
Ozjasza Geigera, składających się z 4 chu* 
stek zimowych na ramiona, 6 koców, 41 
chustek na głowę, 4 lad sklepowych, I 
szafki sklepowej z pólkami oraz z różnego 
rodzaju maierji jedwabnych, półwełnianych 
i płóciennych, oszacowanych na łączną su. 
mę zł. 780 gr. 50. Ruchomości można oglą* 
dać w dniu licytacji w miejsau i czasie 
wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Głogów, dnia 12 kwietnia 1935. 1619K

IX. Km. 2655/33. Strona zobowiązana 
Leon Nussbaum we Ł.yowie, ul. Rutow* 
skiego L. 8. Edykt licytacyjny oraz we* 
zwanie do zgłoszenia wierzytelności. Na 
wniosek Zakładu Ubezpieczeń Pracowni* 
ków Umysłowych jako strony egzekwują* 
oej w kwocie 10.000 zł. w złocie zon. od* 
będzie się dnia 27 maja 1935 o godz. 9.30 
przedpoł. w sali Nr. X V I. drzwi Nr. 7 
Sądu grodz, miejsk. we Lwowie przy ul. 
Sądowej L. 7 na zasadzie postan. z 19/1. 
1935 zatwierdzonych warunków licytacja 
następujących realności: Ks. gr. gm. m.
Lwowa. Whl. 303/1. Oznaczenie realności, 
nieruchomość położona pirzy ul. Zyblikie. 
wicza 40, składająca się z pb. 779/2 i pgr. 
307/1 o pow. 811 m kw., na której sto ją - 
1) jednopiętrowa willa, 2) budynek tniesz* 
kalny parterowy, przerobiony ze stajni i 
3) garaż, obciążona prawem dożywotniego 
użytkowania na rzecz Steli hr. Dunin Bor. 
kowskiej Wartość szacunkowa wraz z 
przynależ. 99.407 zl po potrąceniu wari 3* 
ści dożywocia oszacowanego na 41.800 zł. 
Najniższa oferta 49.703 50 zł. Do realno* 
ści whl. 503/1. ks. gr. gm. m. Lwowa nale. 
żą następujące przynależności: okna, o*
kienika, drzwi, pająki, lampy, żarówki, 
świeczniki muszle wodociągowe, umywail* 
me, kompletna łazienka, urządzenie kloze* 
tów, krata kanałowa z. syfonem, ogrodzę* 
nie i bruk, oszacowane na 5301 zł. Poni* 
żej najniższej oferr sprzedaż nie nastąpi. 

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru IX .

Lwów, 10 kwietnia 1935. 1625K

I. Km. 889/35. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego 
Rewiru I. w Sanoku Józef Hulewicz, ma* 
jący kancelarję w Sanoku przy ulicy Ka* 
zimierza Wielkiego L. 10 podaje do pubh. 
cznej wiadomości, że dnia 30 kwietnia 1935 
o godzinie 9.tej w Sm oku przy ulicy Trze 
mego Maja w lokalu sklepowym odbędzie 
się pierwsza licytacja ruchomości należą* 
cych do Hendli Pinter, a składających się 
z towarów żelaznych, w szczególności: 
gwoździ, blachy, drutu kolczastego, piecy. 
ków, kuchenek, łańcuchów, żelazek, zam* 
ków, kluazy, pilników, raszpli, kłódek, ma* 
szynek do strzvżema, maszynki do mięsa, 
maszynki do migdałów, primusów, śmie.

ciarek, taczek, podkówek, wentylatorów 
itp. towarów żelaznych, oszacowanych na 
łączną sumę 2,359 zł. 85 gr. na zaspokoję, 
me wierzytelności wierzyaelki Firmy I. 
Meitlis w Krakowie. Ruchomości powyż* 
sze można oglądać w dniu licytacji i w 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym. 1613K 

Komornik.

A M O RTYZA C JE.
T. 7/35. Józefowi Freudenbergowi we 

Wiedniu zaginęły 4% .owe obligacje kole* 
jowę byłego Galicyjskiego Banku Krajo* 
w ego we Lwowie na okaziciela przedtem 
po 10.000 koron nominalnej wartości ka* 
żda, obecnie po 2.600 zł. z kuponami od 
1 października 1934 — Ser ja  V. Numery 
35, 36, 37, 38, 39, 42, 43, 44 45, 871, 1092, 
.509, 1533, 1918, 2128, 2249, 22o0 2269,

2270. Wzywa się posiadacza i interesowa. 
nych do zgłoszenia praw do sześciu mie. 
sięey. Po tym czasokresie uzna Sąd obliga. 
c ji  za umorzone,

Sąd Okręgowy.
Lwów, 21 marca 1935. 1609

Ogłoszenie. Sąd grodzki Oddział IV. 
Złoczów dnia 23 marca 1935 sygnatura akt 
IV. Co 2507/35 postanawia na wniosek 
Symche Kona w Łodzi wdrożyć postępo* 
wanie celem umorzenia zaginionego weksla 
wystawionego przez Wolfa Rozena na 
kwotę 200 złotych płatnego dnia 2.5 gru. 
dnia i934 w Złoczowie z żyrem Jakóiba 
Agislkiego. Posiadacza weksla wzywa się, 
by do dnia 14 czerwca 1935 r. zagiiTony 
weksel okazał Sądowi, gdyż w przeciwnym 
razie Sąd wyda orzeczenie o  umorzeniu 
weksla. 1624

UPADŁOŚCI.
S. 1/24. W  sprawie konkursowej Izraela 

Bergmana z Gzortkowa, wyznacza się au* 
djencję do zawarcia ugod\ przymusowej 
i  powzięcia uchwały co do ugody dnia 29 
•kwietnia 1935 godzina 9 sala 67 tut. Sądiu. 
Do stawiennictwa na audjencję wzywa się 
krydatarjusza, zarządcę masy, ozłonków 
wydziału wierzycieli i wszystkich wierzy, 
cieli konkursowych uprawnionych dc gło» 
sowania.

Sąd Okręgowy.
Czoirtków, 6 kwietnia 1935. 1616

FIldYLJĆ.
firm  964/34 Stow. II 207 Wykreślenie 

Syółrlzi :lni z rejestru. Do rejestru wpisano 
unia 23 maja 1934 r. Brzmienie firmy i sie.' 
dziba spółdzielni: Towarzystwo handlowe 
stow. zar. z ogr. odpc w. w likwid. w Bóbr. 
ce. Wykreśla się na wniosek likwidatorów 
Spółdzielnię z rejestru po przeprowadzo* 
nej likwidacji.

Sąd Okręgowy Wydział II. handlowy.
1 W e  Lw ow ie, dnia 5  m aja 1934. 1588

Firm. 505/29 A  V. 66, Do rejestru wpi* 
sano dniai 4 kwietnia 1929. Brzmienie fir» 
my: Pierwsze Małopolskie Konsorcjum han 
dlowosjprzemysłowe inwalidów Władysław 
Faułhamimer i Ska we Lwowie. Siedziba 
firmy: Lwów. Zmiany.- jawny spólnik An» 
drzej Zywer ustąpił. Do spółki przystąpili 
jawni spólnicy Bronisław Rekszyński i Mi« 
chał Dąbrowiecki. D o podpisywania firmy 
uprawnieni są wyłącznie Władysław Faul. 
hamrner i Bronisław Rekszyński.

Sąd Okręgowy j.  handlowy.
We Lwowie, dlnia 15 marca 1929. 1594

Firm. 846/34 A. V II 239 Wpis jawnej 
Spółki handlowej.-- Do rejestru wpisano 
dnia 2 maja 1934. Brzmienie firmy: War. 
sztaty mechaniczne W. Szpilka i Spółka. 
Siedziba Spółki: Lwów, ul. Panieńska 31. 
Przedmiot przedsiębiorstwa: Warsztat me»
chanicznoslślusarski. Jawnymi spólnikami 
są: Stanisław Kotulski, Władysław Kotul* 
ski, Włodzimierz Szpilka. Podpis firmy 
nastąpi w ten sposób, że ped je j brzmię* 
niem umieści swój podpis spólnik Włady. 
sław Kotulski samoistnie. Spółka rozpo* 
częła swój byt w dn. 1 stycznia 1934.

Sąd Okręgowy Wydział II. handlowy.
We Lwowie, dnia 10 kwietnia 1934. 1593

Fkm . 1702/34 Spółdz. V II. 799. Do reje* 
stru wpisano dlnia 9 sierpnia 1934. Erzmie. 
nic firmy: Oficerska Spółdzielnia mieszka* 
niowa „Żelazna Woda“ we Lwowie z od* 
po,w. udziałami. Siedziba Spółdzielni: 
Lwów, ul. Ochronek 4. Zmiany. Dotych. 
czasowy zarząd ustąpił. Członkami zarzą. 
du wybrani zostali: Kazimierz Dzierżą,
niowski, Jan  Ross, Henryk Kotowski, A« 
dam Smutny, Ad nr Komorowski.

Sąd Okręgowy Wydział II. handlowy.
We Lwowie, dnia 24 lipca 1934. 1585

Firm. 1333/34 Stow. III. 195. Uchwała, 
>ąd okręguwy we Lwowie Wydział II. han 

dlowy w sprawie firmowej Spółdzielni 
Lwowski Zakład Kredytowy Stow. zarej. 
z ogr. poir. postanawia na wniosek likwi* 
datoira Stanisława Piątkiewicza zarządzać 
wykreślenie Spółdzielni z rejestru bez za* 
(Bowapia forma'nych wymogów ustawy o 
spółdzielniach. _

Dnia 7 lipca 1934, 1586

■I. R. S. IX  1047. Postanowienie. Sąd 
okręgowy Wydział II handlowy jako Sąd 
rejestrowy w sprawie Towarzystwa Kredy* 
towego i lnu Jo  wlanego urzędników nau. 
czycieli szkół średnich i wyższych we Lwc 
wie Spółdzielnia z ograniczoną odpowie, 
dziainością zarządza w. rejestrze spółdziel* 
ni następujący wpis: Zmiany dotyczące fir 
my Spółdzielni. Brzmienie firmy: Towa. 
rzystwo Kredytowe i Budowlane urzędni* 
ków i nauczycieli szkót średnich i wy i*

szych we Lwowie Spółdzielnia z ograni? 
ozjną odpowiedzialnością. Siedziba Spół 
dzielni Lwów, Łyczakowska 5. Zmiany:: 
Członek zarządu Dr. łan Goitfried ustąpił* 
w jego miejsce wybrano członkiem zaizą* 
du Mgra Gerarda M-ościńskiego. Do reje* 
stru wpisano dnia 19 listopada 1934.

Sąd Okręgowy Wydział II. handlowy, 
jako Sąd rejestrowy.

We Lwowie, dnia 2 października 1934. 1583'

U ZN A N IE ZA ZM ARŁEGO.
I. T, 109/3-1. Izydor Łaziński, syn Jana 

1 Katarzyny Sikora, urodzony 10 maja 1878- 
w Grabcszycach wyjechał w roku 1903 na 
roboty do Bawarji, skąd wsiąpił do służby 
w b aimji austr. w r-oku 1914 1 odtąd na 
wojnie zaginął. Wdrażając postępowanie 
celem uznania go za zmarłego, a małżeń. 
stwa jego z Agnieszką z Olechów za roz< 
wiązane, wzywa się, aby zawiadomiono 
Sąd lub adwokata Dra Freundlicha w Rze* 
szowie, którego ustanawia się obrońcą wę» 
zła małżeńskiego o zagin.onym do roku.

Sąd Okręgowy Wydział I. cywilny
Rzeszów, dnia 2t> marca 1935. 1573

T. 85/34. Piotr Musat, 3yn jakóba z 
Szulhanówki, jako żołnierz b. axm(ji uikra* 
ińskiej zaginął bez wieści. Wydaje się o. 
gólnt wezwanie powiadomić o zaginionym 
Sąd Mb kuratora Wasyla Fedorciowa w 
Szulhanówce do 1 maja 1935. 1541

Sąd Ol.ręgowy.
Czortków, 8 października 1934.

T . 109/34. Iwan Godz. syn Grzegorza t  
Pyszkcwiec, wyjechał w roku 1910 do Ka» 
nady i ślad po nim zaginął. Wydaje się 
Ogólne wezwanie powiadomić o zaginio. 
nym Sąd lub kuratoi a Dr Chyazija w 
Czortkowie do dnia 15 lutego 1936.

Sąd Okręgowy
•Czortków, 26 stycznia 1935, 1543

T . 97/34. Mikołaj Szczur, syn Teodora 
z Peremiłowa wyjechał w roku 1927 do 
Kanady, gdzie został zabity. Wydaje się 
ogólne wezwanie powiadomić o zaginio* 
nym Sąd lub kuratora i obrońcę węzła 
'małżeńskiego adw. Myza Berklaua adw. w 
Czortkowie do dnia 31 grudnia 1935.

Sąd Okręgowy.
Czortków, 6 grudina 1934. 1542

T. 110/34. Michał Łukaszów s. Mikołaja 
z Burdiakiowiee, wyjechał przed dwudizie* 
stu kilku laty do Kanady i ślad po nrm 
zaginął. Wydaje się ogólne wezwanie, by 
powiadomion* o zaginionym Sąd lub ku* 
ratora Mgra. Dur.la w Czo,rtkowu_ do dnia 
1 marca 1936.

Sąd Okręgowy.
W  Czortkowie, dnia 9 lutego 1935. 1544

T . 6/35 T y  nl-o Moskwyn, syn Kseńk. z 
Pomorzec wyjechał w roku 1916 w niewia. 
domym kierunku i ślad po nim -aginął. 
Wydaje się ogólne wezwanie powiadomić 
o zaginiirnym Sąd do dnia 31 Stycznia 
1936.

Sąd Okręgowy.
Czortków, 17 stycznia 1935. 1546-

I. T . 10/35. Edykt. Jan Strojny, syn An* 
drzeia i W iktorji ze Skrzypków urodzony 
22 marca 1887 w Łączkach brzeskich po* 
wiat Mielec żołnierz 40 pułku piechoty by* 
le j armji austrjaćkiej, ostatnio przebywają* 
cy v. Łączkach brzesk.ch, w roku 1914 za* 
gmąi bez v ieśc. na froncie rosyjskim. W ia. 
domości o nim udzielić należy tutejszemu 
Sądowi w ciągu 6 rw sięcy  od dnia ogło*- 
szenia niniejszego edyktu.

Sąd Okręgowy.
Tarnów, dnia 6 kwietnia 1935 1549'

I. T  5/34. Piotr Kusznir, syn Konstan* 
tyna Marji, urodzony 12 czerwca 1901 w 
Szyłach po\ olany w roku 1919 do- b. ar* 
mji ukraińskiej, służył w sierpniu 1919 w 21 
brygadzie tej armji w Płoskirowie i od 
tego czasu zaginął. Na prośbę siostry Ma*

' rji z Kusznirów Kaźnmów wdraża się pc< 
stępowanie celem uznania go za zmarłego 
wzywa się, ażeby do jednego roku uwia. 
domiono Sąd o zaginionym.

Sąd Okręgowy Wydział I.
W  Tarnopolu, dnia 23 marca 1934. 1611

1 T . 56/34. Paweł Głuszka, syn Adał* 
berta, urodzo" y 18 stycznia 1884 w Woli* 
cy pow. okałat, tam zamieszkały, przebyć 
wający w Ameryce ólcoio trzydziestu pię* 
ciu lat, zaginął w roku 1920 bez wieści. Na 
p ró śb : żony Anny wdraża się postępowa, 
nie celem uznania go za zmarłego, a mał. 
żeństwo za rozwiązane i wzywa się, ażeby 
do roku uwiadomiono Sąd względnie ku. 
ratora zaginionego Dra Judę Friedmana 
adwokata w Tarnopolu ustanowionego za. 
razem obrońcą węzła małżeńskiego o za* 
ginionym.

Sąd Okręgowy Wydział 1.
W  Tarnopolu, dnia 26 lutegc 1935. 1610

OGŁOSZENIA PRYW ATNE.

H A N DEL zwijam, wszystka najtaniej, 
loKal otw=»rry tylko popołudniu od 1— 7.ej. 
Jaroszewski, Romanowicza 9. 1592

LTN IEW A ŻN JA M  zgubioną książeczkę 
wojskową wydaną przez PKT Drohobycz. 
Twardowski Władysław. 1627

U N IEW  \2N1AM  zgubioną książeczkę 
wojskową wycaną przez PKU  Drohobecz 
Steigelfest Leizor. 1628
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